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aryż demonst 
Wojna w China'c h 

UJ rocznicę H'i o§nq Lu-dów 
i międzynarodowej reakcji faszyzmowi 

. . 
p~zec1w 

PARYŻ (PAP). Dla uczczenia !letnej rocz­
nicy rewolucji Jutowej oraz p rzypomnienia 
rocznicy puczu faszystowskiego w 1934 r oku, 
oiduszonego przez robotników pa r yskich, 
odbyła się w niedzielę popołudniu w stolicy 
Francji potężna m anifestacja . Przez dwie i pół 
godziny przeciągał przez ulice miasta od pła-

Na czele pochodu szli przedstawiciele CK przez policję, która wydarła manifestantom 
partii komunistyczńej oraz biura wykonaw- sztandar. 
czego ruchu socJ·alistycznego i demokratycz- W drugi€j części pochodu defilowały lo· 

k 1 k · tli' k · t n · 1· ""GT Wódz naczelny chińskiej armii ludowej 
nego ,,Bataille Socjaliste". W pochodzie nie.- ·a ne se CJe par · omurus ycz eJ ~ • Przedmiotem większych uwag ze strony pu. generał Czu-Tej - wraz ze swoją żoną Kang-
siono transparenty z takimi napisami jak: bliczności był fakt, że mimo nieobe-::ności Kej-Czmg kie.ruje opęracjami na siedmiu 
„Plan Marshalla - to bezrobocie", „Truman SFIO i akcji rnzłamowej w szeregach CGT frontach w Mandżurii i w całych praw.Je Chi· 
chce nas zamienić w żołnierzy amerykańskich" - pochód był niemniej liczny niż dawniej- nach. 
i tp. Sztandary organizacji b. ko~batantów sze. Na placu Republiki wielokrotnie roz- WARSZAWA PAP. - Wobec beznadziejnej 

en Bastylii do placu Republiki wielki pochód Hiszpanii republikańskiej zostały powitane brzmiewały pieśni Marsylianki i Międ-zynaro- sytuacji w'ojsik: Czang-Kai-Szeka o'tiocwnyclt 
robotników, przy czym szczeg-Olną uwagę zwra przez tłumy publiczności okrzykami „zamkną~ dówki intonowane 'Zarówno przez manifestan· w r·ejonie Mukdenu - rorz.poc.zęła się €Walk:u­
cała duża obecność młodzieży. • I granice frankistowskiej Hiszpanii". tów jak i publicz:n-0ść. acja do·stojniików iką1omintangowsik:ich i ich ro· 

Humorystycznym epizodem pochodu była <lzin z Mukdenu dro.gą powietrzną do Pekinu. 
W pochodzie wzięły m. in. udział stowarzy· Gdy pojawiła się w pochodzie francuska defiłada taksówek dągnionych przez konie, Dzienniki donoszą, że bilet na samolot do Pe-

szenia b. wolnych strzelców - partyzantów, organizacja przyjaźni ~ Vietnamem, publicz· tub popychanych przez ludzi. W taksów- kinu kosztuje w Mukdenie 40 milionów dola· 
federacja b. deportowanych i więźniów poli- ność zaczęła się domagać zwolnienia aresz. kach siedziały osoby przedstawiaj.ące ban. rów chińskich. 
tycznych, republikańskie stowarzyszenie b kom towanych działaczy vietnamskich, Ukazanie kierów. Tego rodzaju demonstracja była Agencja ~in-Hua dono&i, że wojsik:a ludowe 
batantów, oraz organizacje grupują~e b. człon się chorąi;wi Vietnamu na placu Bastylii wy aluzją do wielkiego kryzysu benzynowego rejęły w prowincji Tian-T1,;e w ciągu ubiegłe-
ków ruchu oporu. Wśród organizacji młodzie- wołało gwałtowny incydent sprowokowany jaki obecnie przeżywa Francja. go lll!ies:iąoa 30 miejscowości. 

żoWYch wyróżnił się związek francuskiej mło- ••• ... ••„••-••-••••-•••••-·---·--·-·---·--••••••••••••••••••••••••••-­
dzieży republikańskiej oraz komitet naczelny 
francuskiego związku uniwersyteckiego, w któ 
rego szeregach maszerowali profesorowie wyż 
~zych uczelni. ' · Blok Bevina • - a się 
Carlos Prestes aresztowany jesz 

przez faszystów brazyliisklch 
NbWY JORK PAP. ·- Donoszą 2 Rio de 

Janeko, że na zlecenie generadnego prokiura­
tora ar&.;zt.owano .przywódcę brazy·ł,ijs.Jc.iej par 
tii ikomuni&tyoznej - Pire<!itesa. 

ze pr~ed rozpoczęciem „pertr aktacji". Sprzeczności 
i antagonizmy, których nikt nie ~otrafi rozwiązać 

------
Krwawe walki w laszm rze 

MOSKWA (PAP). O~wiając mozliwości Również między pierwszymi kandydatami do I mu, zmniejszając automatycznie poważne obro 
utworzenia związku państw zachodnie-euro- tego bloku - państwami Beneluxu - istnie- ty handlowe tych dwóch wielkich portów. 
pejskich komentator radia moskiewskiego Li- ją duże sprzeczności interesów. Belgijski prze- Wreszcie rząd . brytyjski nie popiera stano­
niecki, zwrócił uwagę na fakt, że między ty- mysł browarniczy obawia się konkurencji bro- wiska Francji, która zaproponowała ostatnio 
mi państwami istnieje szereg istotnych sprze- warów holenderskich, podczas gdy znowu prze zawarcie unii celnej z państwami Beneluxu. 

LONDYN PAP. - Jak podaje 2 Jammu a­
gencja Reutera, w mas.ie dwurdn'iowaj bitwy 
o miasto Naomera w zacho.dnim Karszmiirze, 
zginęło 2 tysiące napastników górskiego szcze­
pu. Bitw.a o miasfo była jedną z najzacięt­
szych jaik.ie odbyły się w ostaitnich miesiącach 
w Ka1szmi.rze. 

czności zarówno we wzajemnych stosunkach mysłowscy luxemburscy zaniepokojeni są kon 
jak i w odniesieniu do problemu niemieckiego. kurencją holenderską. Zarówno Belgia jak i 

Przede wszystkii.m stwierdza się brak jed- H,olandia wyrażają niezadowolenie z polityk~ 
ności pomiędzy głównymi autorami bloku za- anglosaskiej. Między innymi eksport towa­
chodniego tj. Wielką Brytanią i Francją, De- rów z Anglii i Ameryki przeznaczony dla za­
waluacja franka wywołała, jak powszechnie I chodnich Niemiec kieruje się do portu ham­
wiadomo, głębokie niezadowolenie w Anglii. burskiego a nie do Antwerpii czy Rotterda-

Lud Warszawy manił es tuje solidarność 
z bohaterskim ludem walczącej Grecji · 

WARSZAWA PAP. - Polsk!ie Towanystw.o 
Pn:yjació'ł Dem01kratycznej Grecji 2Jorganizorwa 
Io w Wa'IiSZi!W.i€ dnia 8 bm. wiec solid.am.ości 
z walczącymi o wolność i niepodległość demo­
kratami Grecji. 

Za sit-Ołem prezydiailnym, na .tle wje.l:lcid1 
rn.zm.iarów portretu przywódcy demokratów 
greciki<:h - gen. MaTJrosa, - ?1asied.li, poiwo­
łani .prze.-z .przewodniczące.go Towa:rzystwa 
Pr:zyjació! Demoikira;tycznżj Grecji Broniew­
skiego: wi-cemar.sz.ałek Sejmu BHJrdkowski, iktó 
ry <Objął •prz.ewodniobwo wJ.ecu, :posłowie: Bień 
k-0.w&ki, Solmrsiki, Dura, Alhrecłllt, Mo•tyka, Mi­
chałowicz, Broniewsikii li płk. Torui1c.zyik, ja.Im 
członkowie prezy:dium. 

WJec ro~poczęto udegr.aniem narodowych 
hymnów Polski ł Grecj,i demokiratycznej, po 
czym przewodnipzący zebr.ania udzielił kqlej· 
no głosu .p05łow:i Bieńkowskiemu, posłowi Du- i 
rze i Motyce. Jaiko os.ta.tni przema1wiał przed­
s ta wioie.J grcok.iego ruchu OIJlO'ru - Geol'giu 
Vassos. 

Na z.akońc:zenie zehranl ucliwałiili na.stępu­
jącą rewlucję: 

„My, przedsta1wiciel€ p~ieg-0 obozu de· 
mookratycznego, zwtlązków zawodo.wych, o•rga· 
nizaicji s;połeozny.oh i kuiHma1Inych . :przesyJa­
my w imieniu demotk.ra.cji poJ151kiej wyrazy naj 
s:zczerszych sympatii dla bo ha temkiego n aro· 
du grec](iego i prot·oohujemy przeciwko bmlal­
nej interw€ncji imperiaJ:istów amerykąńsk:ich 

w Grec}i. 
Rozbicie hitlerymnu nie przyniosło wyzwo· 

lenia narodowi g·reokiemu, który ponownie 
musiał chwycić za oręż, broniąc 61ię .przeciiw·k<­
nowej ag,resj•i - tym razem -ie s'trony impe 

aiteńsik:1Jego budzi najgłębsze o>hur.renie ·w na- rodu grecki,ego i zgasić nieśmiertelne.go !Pł-O­
mdzie po'liskim. Pabrioai grecry w.aJ.czą obec· mienia wo,Inośoi, ik:tóre.go ikoJehką była Hena­
nie :z tymi samymi bandami monairchistyczno- da. Witamy z radością wie·hlcie sukcesy grec­
faszy;;;ibowskim.i, kt>Óre p;o ll!Pilamieniu s:ię hanie kiiej ai11m:ii demoik.1raitycznej pod wodzą gen. 
bną kolaboracją 'Z olkupante.m htitlerow;;lk.im Mairilrosa, widząc w nicih :z;apowiedź ca'hlmwli.te­
przeszły na żołd ameryik!a:ńsilci, go wyziwołenia Grec}i i pokrzyOOiwania pia· 

Wailka demokracji goookiiej nie może być nów lll!iędzynarndowycih awantum~k&w wojen 
dla. Polski obojętna. Demołc'faci greccy wałczą nycih. 
z .tymi -s~mymi siłami irealocyjnymi i lim.peria· Wyr.atiamy głęboką soJ:idairność z Grecją 
Li.istyczny.mi, które p-opierają odwetowe ;prądy <lemo!kratyc.zną; ikitór·ej .pr.ze.woda:i 'tymcza1,;owy 
niemieckie i kwestionują zachodnie granice rząd woinej Gr-ecji i wrz.y.wamy wszystkich Po­
P-0lskrl . laików do wzięcia udziału w dz.ie•le niesieniia 

Je-sieśmy p.rzeikonani, że nle uda sdę oi:J· 1 pomocy materia'lnej dla wdów i soi-e:wt po po­
cym imperJ.a1Hstom złamać bohatersikiiego na· ległyich bojowniikiaiC'h greckich." 
lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll llll lllllllllllllll lłlllllllllllllllllllllll llllllllllll llllllll lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłllllllllllllllll lllllllNlll 

Powodzie w „4.nglii 

tej w niewolę Grecji uczynić bazę wypadową Na s/wtck dlugotrwalych deszczów szereg rzek w Anglii wystqpilo z brzegów. Szcze-
ria.Jii;tów angl-0saskich. Starają się oni z zaiku-, · 

praeci1wko Związkowi Radzieckiemu i krajom gólnie silnie wylała rze.ka Severn w }Jrabstwie Shre-wsbwy i Worcester. Na il. - miasto 
dem<l\k:r>aQj.i ludoiWej. Ki-.w.awy te.11ror r~·rnu ·· ihrewaltury pod wodq, 

,,Hańba temu, kto za du~o jeu 

W związku z Bevinowską propagandą „za· 
ciskania pasa", angielski tygodnik „Picture 
Post" zamieści] rysunek zmodyfikowanego her­
bu Anglii. Zamiast jednorożca i lwa - widzi­
my na nim trochę inne zwierzęta. Podpis pod 
herbem brzmi: „HAŃBA TEMU KTO ZA DU­
ŻO JE". --Nowe prowokacie Sofulisa 

SOFIA PAP. - Jak za1komunikDwano ofi­
cja.lnie, w dniu 25 styicznia grecki samolo't 
<lwukro1nie narnszyl g.ranicę Bułgarsik:ą. Rów· 
nież w dw.i dni później nad teryto·rium Bułga­
rii poje.wił &ię samol-Ot ni-e.znanego .pochodze· 
nia, !który pr.zyleoi<ał od strony Grecji. ---

Jankesi przyznaią się 
do utworzenia rządu Bizonii 

NOWY JORK PAP. - Komentując za.uzą­
dzenie guberna1torów Cla.y 'a i RoibeTtsona o u­
twoa1Zeniu noiwej 01Tganizaicji „gos;poda,r~aj" w 
Biumi.i, prasa aimerykań&kia s bwierdzla., w nie 
ulega wątpliwości, iż ma się doczynienia z rzą 
dem zachodnich Niemiec, choć w niepewnej je­
szcze formie. Opinię talką wy.raża m. in. fn nk­
furoki korespondent „New Yorrk Herald T·ri· 
bune" , k tóry zwraca uwagę na faikct, że rzqd 
ten powalał bez ws.półudzialu .s-amy.ch Niem· 
iaw. 
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Obrady Zarządu Głównego Zw. Włókniarzy Moskwa ku czci Wyspiańskiego 
MOSKWA (PAP) - We Wszechrow.isk im 

Towarzystwie "fea.tralnym odbyło się zebra. 
nie radzieckich reżyserów, artystów i kryty. 
ków teatralnych, poświęcone 40-ej rocznicy 

w sprawie wykonania planu :na rok bieżqcy 
W croraj o<lbył·a 6.ię w Lodz,i <:afodzienna 1 

lloonf.e.renc.ja p.len~r~ . Zarząd.i Glówneqo Zw. 
Zawodowego Wlóikmar.zy. Na konferencję tę 
przybył z ra.mienia Komitij:i CentraJnej Związ~ I 
k&w ~wodowy·ch przewo.dniczą<:y KCZZ -
tow. W1'ta~zews1ki. W konfe·rnncji 'll{Zię.li u.Wi·ał I 
eizrollik.owi.e Zarządu Główneg.o Związdrn oTa!Z 
pr;iewod;n.iczący i_ serkre•t.arze Oddzj.ałów Związ­
ku 'Z. całe.gio kraju, jak róvmi eż prze<l>1>taW'ic~e­
l-e e:r.eregu wydzii.a,łów CZPWI. z dyrektornm 
ZebroWlS>kim na cz·ele. 

Por.ządek dzienny posiiedzeni.a plenarnego 
obejmo.wał na.st!}pujące sip.rawy: 

Zlamń.a:ry in11>edalis•tów w stosunku do Swia- 1 fl.O·ŚĆ narodom Hi'8Z'fJail!ili , Chi n i Ind.one1Zji i de-
Gr e-

śmi erci Stanisława Wyspiań-skiego, Odczyt o towej Fe<leracj.i Związków Zawodowych ró- kła.rują 1 milion zł. na pomoc dla dzieci 
wILież nie powiodą s:ię. cji d@moluatycznej. .tyciu i twórczości . Wyspiańskiego wygłosił 

Zebrani ~wiraieają sJ.ę do KCZZ z wezwa- teatrolog Bolesław Roztocki, W za.!lrnńczeniu rezołucja stwieirdrLa: 
niem do da•l52ej e-n e·rgi<-:zne j akcji w .obiro- Prelegent zaznaczył .m. in„ iż twórczość te-
nie jedno·ści Swiatowej Federai::j•i Związ- „W1lók nia.rze pol!Sicy w.raz :z; całą po!Siką 
kó Z ··--" h · · · · d · · klasą rob.o.tni~zą ud ... eJai· ą pełne:g~ .p·oin~„. go wielkiego dramaturga wywarła silny - w cuwvuO·WYC 1 Wyrazaią ie nocz,esnie ~ ,u. ~ r-= 
pełne poparcie władzom cenlr·alnym' Swia- cia poi!ityce ~ządu Po1lsikii.ego, k1tóry .sto.i wpływ na współczesny teatr polsld, żywo 
bowej Fede·r.cucjtl Zw•ią:zków Zaiwodo·wych w twa:rdo w o:bronie ipoikoj.u świ.a;Lo:w~go i pTa t eż interesuje ona teatrologów rndziec:.Uch, 
wake 0 je<lno·ść . i wo.lność ruchu za.wodo- wa, n.~rod'ów do p.ełnej wo•lności i s1uweoren- Obecnie jest w przygotowanlu książka p.t. 
wego", 
W rezoluc}i po·wiedz,iano da•le j, i;i zehra.ni 

p.nzesylają bra•leorsikie porhdmwienia na1rodowi 
g.reo0k iemu, ja•\\: ·również waJczącym o swą wol-

nosc1 . „Wyspiański w Rosji„. 
O.o zagaJdnie1i poru<SZonych w toku w=-I W najbliżs'lym czasie zorganizowany io­

ra.)<1zych obrad wlókniaTZy , po·"'.'iróieimy w na j- stanie 6rle•re:g wieczol!'ów, po·święconych twoc-
blt:1JSzych numerach nas,zego p'1sma. Z.Ł. czości Wyspiańskiego. 1) Plan pro.dukcyjny pne.my&łu włók1enni­

C!2lego i zadania Zw. Zaw. Włókniarzy re sz,cze. 
gólny_m uwzględnieniem zagad.nienia współza'- o ~ t a t n • e 
wodmctwa pr.acy i ruchu wielowal'61rtatowego. .;;:, • 

2) Sprawy budżetowe i \ , 
dni, Hitler.a 

3) Sprawy organiiżacyjne. - Po co te formalności ? W tej chwili nie I mu, zaznaczać uzyskane dane na mapie, a je-
W tok,u obrad zoEitał, wygło·SiZ.Ony przez jest to ani potrzebne, ani ięlotne. - Zbliża dnoc.ześnie pooządkował i przygoto·wywać in· 

przewo<lmcząc.ego Zarządu Głównego zwi.ą;zku s~ę do mnie,' zagląda wprost w oczy i dod-:11e formacje'. które późi:iej zostaną zreferowa_ne 
- ,tJo•w. Burs.kiego· wyoz~rpujący referat, u;wy- cicho:. \ Hitlerowi. Informacje z innych odcinkow 
pukJ!.ający za,gadnieni·a, objęte pierwszym punk- . Zginiemy raz.em, ~rzyjacielu: Geszę się, że frontowych pTzygotowuje w podobny sposób 
tern p.o.rządOOu diziennego, po którym rozwJnęła me, będę sam. Chodzmy, pokazę cl, co mamy I s~m 'ba.iron.. Naz~aj~ g? t'lltaj B.ernd' Po tyd1 
aię ori:ywiona dyiskusja. Na zadrnńczenie dy· robić! niezbędnych wy1aśmemach Berndt przechodzi 
skiusji z,abrail: gło-s tow. w;<tas.zewsk.i i wy·glo- Miiamy nieźle umeblowany po1{ój, gdzi2 , do tematów związanycii z obeoną. sytuacją. na 
sił refer.ait, w któ.rym poruszył najtbaa:dzdej za- i:nieszka generał Burgdo:f razei:n ze s~oim ad-1 froncie. T~ sy~uacja staje się rozpa<:zUwa. Ja· 
4adnioe 2iaga.dni-en.ia polityld międzyna•ro-do- Jutantem. · W drodze Freytag mformuie mnie , sne J~st, ze biorą nas w kleszcze. Rosjanie 
wej ze 6/ZOZególnym u·względnieni-e·m że Krebs nie prędko wróci od Hitlęra. · przerwali linię północną i nacierają naprzód 

Berlina jest więcej, niż słaba. Składa się ona 
z c:\oszczętnie niemal wykrwawioneg.o 58.go 
k orpusu "Pancernego, pod dowództwem genłora 
ła. Weidlinga, który wycofał się po ciężkich 
walka_c_h z nad Odry, oraz z nielicznych rnsz· 
tek roznych dywizji, ró-Ymież zdziesiątkowa.. 
ny ch. w tamtych okolicach. Prócz tego mamy 
tu kilka oddziałów artylerii przeciwlotnkzej 
oraz volksszturmu. 

X 
1 _, _ spraw ru- Tylko cienkie, stalowe drzwi dzielą nas od po za.jęciu Oranienbur~a. 

· tego pokoju. Po oj, . przeznaczony <t nas, a wschodnich i południowych krańcach „-c 1U zawouo.wego. k · c;ll l N Berndt informu1' e mnie, z· e cały front nr.s1'a. 
Zebiani przyjęli prz-e7 aklama<-ję rezolucję, jest ;wielki. Ogromna kotara dzieli •go na dwie miasta toczą się walki. Nieprzyjaciel dąży do da teraz długość 130 kim. Na tym. skrawku 

w !której cabkowieie sol-i·dar)'zu ją ;iię, z· •re2l01U- części. _ W jednej części na lewo od drzwi. przerwania południowej linii obrony. Dotarł nie ma.my a!IV artyłeri!i, illlli amunkJi. Nie ma 
<:ją KCZZ, potępiającą ~oiib:ja·ckae ,poczy:nani·a umies.zczono dwa polowe łóil;a. Są one usta- już do Nanen, który znajduje się' w odległo- też ludzi Lecz przypusz-cza'lnie ten b.rak w lu-
imperiailb;itów amerykai1sck k h. · . _wi.one jedno nad drugim. Tuż obok stoją dwa ści 30 kim od Berlina. Jedynie wąziutka · nić dziac~ zostanie uzupełniony pr.zez zastępy 

W rezoilucji tej ozy·taimy- mi ędzy innymi: biurka To j~st nasza, .rezydencja. Za kotarą na północny.ro zachotjzie · łączy nas jeszcze ze młodzieży hitlerowskiej, W Berłinie -znaj. 
„Impeiri&HIS!tyczna, antydemokratymna po- mieści się gene·rał Kre)Js. Pokój nie wygląda światem. „Jednak, według wszystkich danych, duje się obecnie tylko 40-50 naszych 

Mtyka mooa:rstw anglos a1.>kid1. czyni o.siat· zbyt wesoło. Sciany są sza.re i ponure. Berlin zostanie cci:łikowicie okrążony nie póź- czołgów. W Poczdamie możeby do pewnego 
nio w&zeikfo próby w k<ierunku mzbkia · niej, niż jutro, t. zn. 24 kwietnia. stopn:ia .Iic:zyć na bardzo ·słabe 2 dywizje. Do 

ROZPACZLIWA SYTUACJA wodzi nimi generał Reiman. Wszystkie te 
jedno.ści ruchu ziawodowego. , Uważając 'Ld ZDZIESIĄTKOWANE DYWIZJE szczupłe siły mają bronić stolicy, na terenie 
je.dne90 :lie swych najgro!Ź.n i e j<S!lych przeciw- Zostawiam tu rzeczy i przyprowadzam się której znajduj_e się około dwóch milionów lu 
ni•ków jednoLitą, zwc.:rtą ik,la-sę ro:boilnic'Z.ą do porządku. W międzyczasie ba.ron opowiada Siły na~ze są nade~ szczupłe. Grupują się dności. cywilnej. ze strony rosyjskiej walczą 
~tara 5ię ją 1;tkfoci ć. Ale kl a.5-a ro.botnicria z mi, n11 czym będzie polegała moja praca. Do- w połudmowych okoltcaoh Magdeburga, 1'.a 4. armie i, przypuszczalnie do 1000 czołgów. 
uwagą O'bserwuje zamiatry -sw-yoh p.neciw- wiaduję się, że muszę co godzinę odbierać wsch.~<J.nim brzegu Ła.?Y· Pod?bno mają Siły są bardziej, niż nierówne. 
niików i dobne rozumie ićh intencje. doniesienia, napływające z Berlina i Poczda przyisc z pomocą zagrozonej stollcy. Obrona _Stawiam zrozumiale pytanie: jak długo mo-

ren~~::,n:e ru~hu w~;~~:ni~::;:Od>;C:!~~ ·Plan lnw· estucy1·ny M1·n Zdrowa· a n· a r 19481 ~:~r=;~!ąg;:~::ę WBe%~ ~~we;.~~~ ~ę~~ 
Ahtlee, Bevin.a, Bluma, Sairaga~a i innych. W • 1 praw1e bez namysłu, iz, Wfdhig mego, od 8 
Klasa rnbotnkza poznała n ie tylko intencje ' • do 10 d:nil w najszo:ęśliwszym wypadku. Py-
imperia1is1tów, <He i '.Ea.miary ich 'Zldus:mi- Plan inwestycyjny Mmfalerstwa Zdrowia„ sizikól ?Ja:wodo;wy•ch, ik.tó.re pr:zy9otują d-o wyiż- tam nieśmiało. 
ków 'i potrafi je un'icest:w.ić i po<:zynani.a ro.2l!)aitrywany na Sejmowej Komisji Planu Go· sizyioh ?Jawodów me.dyaznyc:h 4.450 osób. - A co ty myślisz o armii Wencka? 
zdraoj-ców 6pilllą na panewce. , Grupa roizł.a· 1spodaroze90, z:tmyka się &umą 1.7« miilionów w tOJku o•brad nad polanem inweetycyjnym Wogóle nic nie myślę - pada krótka od· 
mowa we fr.an<:usld m ruchu za·wotloiwym i. łotydi. Na lecznictwo przeznacrono sUJmę 485 prz·edis·tawidel Mini5•te.rstwa Zdrow.ia o·św.i.ad· powiedź , - ta armia n ie może mieć żadnego 
- Force Ouvriere - nie ipo&i·ada żadnego rni1lioJJów, w tym na 6'Z'Jlii'.ale 264 mmony a na decyduj ąreq·o wpływu na bieg wypadków . 
.i&totneg-o · wipływu na wynik wa.liki fra.n-i:u- t:rdrowis.ka _ 171 milionów. czył, że Mini-stierstwo opracowało dekiret o pla-
~iej ~asy r.o·bo·tni~ej. z siłami .reakcyjny· Inwestyoje, związane z potrzebami medycy· nowym gos.poda•rowani.u w sdiużbie zdrowia. 
m1,. a J~n~hb~ zW1ązk1 . za~odo"".'e. Włoch ny s'Polecmej, sięgają cyfry 381 miilionów ?ił. które.go zasadą wytyczną Jest uznanie sbzby Cóż:. więc dla nas nie ma. wyjśc'al 

BEZ WYJSCIA 

6~Ją meugięcie .na filtr~'lY Jedno·s? sze.ro- 1 Na .;wailikę z g1ruźlicą ma być wydatkowana su- zdrowia Z1'. służbę społeczną. Prze''litluje 1;ię - Żadnego, - twardo i lakonicznie odpo-
k1ch m. ·n.s robotmcz.ych L w obrome suwe- m·a 2'4 m1·11·ono'•„. Z sumy 3·9' "'''·1·~no·w, ptr"- pr:zesiedftani·e dobrow.o·lne i · ptzy.iniu&Jwe leka· . d B d . . . ć „ " „ ...,a „ ~·· 'W a b. · · ł kr w1a a em t, - na1wyzej mozemy uzyska 
renn~sc1. naro<lowei._ . . znaczonych na ube7.1pieczeni>d 51pOłeczne, prze· rzy ce u 0' Ję<CHI oa.• ego u,ju .ra•cjomil;i ie cudern kilka dni zwloki! • 

N1·e ule.ga wątip.Uwosc1, że rozb~ja-ckie widu1·e s·;ę zw1'<>ks'll~n1·e i1!0.s·c.1· łóżek s-an.a-to.-v-1·- rozmieszcronym·i ośrodkami lecrzniczynii . Jeśli J d . k h ·1 d d . 
• " "" ~ • 1 idzi·e o n<tcjonaliu:Cję a.pteik, to Mini>Ste•c<S·two e .na za ~ wi ę 0 a1e szeptem: - Gdy· 

••••••••••• ••••• ••••• • •••••••• n""'h 1· srzrnita•lnych do 16 580 Zd · · by llle fuehrer i i· ego upór, istniei·.e jeszcze 
- 1 - "' • • ro'Wla <Srbo~ na stanowi1slku, że te<io rodz.aju 

-:lli jedna minimalna możliwość, a.le .. „ i BeTndt 

O • f •· W dziedzinie &tomaito1lo•gii p-rojektuje 1$1ię pOlS>unięoie nie daloiby oczekiiw·anydi ehl<~ów. beznadziejnie ma.cha ręką. ' rozyzna we rancu Obj'""'i.e lecz.eniem 1.230.000 pacjentów. Zosta- Pr.z.ejęaie pirzez Pa:(!stwo aptek ;trzw. ptmiemi~c-..,- k Prnszę o wyjaśnienia. Okazuje się, że zasa 
PARYŻ (PAP) .:_ .Dzienniki pafyskie zwra' ni·e .. ri:aiku.p~·onycti za 9'!anką 6 now~-ch. ambula· kh i opus.zczQnych stwll!!'Za możli•wo :i-ci dJ.a dnicze siły 9-ej armii znajdują się wciąż nad' 
. . d łt j 'Zki toir.iow olbJa?ldowych. W ruch leazyc Sl·ę będzie regulowani.a zaopa~rzenia 1U1dno1ści w leki. Odrą. Dałoby się i·esz<:ze cofoąć te siły do 

ca1ą uwagę, ze powo em gwa ' owne zwy ludność W!ie.jska _ głównie dzieci. 
cen jest de-wałuacja <>raz da:ni1na nadzwyczaj- · , Dział pro<lukcji fairmaiceutycznej wykazuje Berlina i wtedy sytuacja tu mogłaby się :zmie· 

. Powstanie 30 nowych sanartoriów, 7lW1am.cza sta~ą tendencję r<J11JWOj111. '"' roku 1947 prz.e- nić. Generał Busse -0raz szef ciągle usiłują do na. prz-ec~wgmfiliczycih, S!Pecjailne sumy zostały kiroczono poziom iprze-dwojennej produkcji kra- wieść Hitlerowi konieczność tego pociągnię­
przezna~ne na wie·roeni.e, nowych źródeł jowej, prze-widuje siię, że w mku bieżącym cia, ale fuehrer o niczym nie chce nawet słu 
w Krynicy, Ra.bee, Zegies•tbwi•e, Da'1'51Ze 1nwe- ulegnie ona daJszemu, znaoznemu •V':brostowi. chać. Armia ta jest sama w trudnym położe­
stycje 5ą prz,ew~dzi.ane na rozwój J'.'.·ańs<tiw•o- Spra.wozdawoa iplanu -inwestycyjne·g(l Mi'l.;-s:.e:r- niu, gdyż Rosjanie znaj,dują się daleko na jej 
w·ego Ins·tytutu Pt'Zec'wralkoiwego w GMwica.oh. stwa Zdrorwi.>d podał do wi1adomo.śoi, że Mini- tyłach, ·. I tu dowiaduję się dziwnej neczy: 
Na budowę a..kademii lekair;iik,icll w Szc.zednie, sitenstwo dysponuje moż<liwośoią z·alkUJpienia 7 a Hi'ller planuje ofensywę, chce odzyskać z po­

zaniepoikojeni·e pr.asy · prawicowej, tkóra prze· Bytomiu i Gdańsku p.rzyznano 12p mi1lionów zł. granicą unądzeń dla lecznic i gabinetów Je- wrot~m linię Odry ... Liczy właśnie na siły tej 
widuje możliwość wszczęcia nowe] aX.cji Na inwe.stycje szkoleni-owe pn.ewid7Ji1aao std1ę ka.rak~~· Nabycie tego s1prnętu Z<OSitanie u,pr;zy- ~ armJ!. 

Przemysłowcy, ziemianie i pośrednicy 

pisze „Fran<: Tireur· , starają się odbić jak 
najszybciej swe straty podbijając ceny, Ros. 
nące niezadowolenie mas pracujących budzi 

strajkowej. 

Qdy :p o:','.'J osi.t s:ę ję-c·ząc i s•krze•::zą.c, va 
ly za.kwrwny, ooi·olek pieszcz.o1tJ.iiwie str,zy 
gąc u.szaimi z wytazem niewinno-śd na 
swoJe1 mordzie·, ~bliży! się do nie.go, ja1k 
by zapras•zając go do za.j· ~t::ia · mi·e~Sic.a w 
sio·cfle. 

- O ty, posła•ny mi z.a karę ż·a ma.je 
grzechy, ia grz.ec.hy mo•jego ojca, dziada, 
i pradziada ... Przysięgam na mądrość is­
la1n11U, że okruc·i·eń1s1twem . ;j.es·t ka.rać c.zło­
wielka talk cięż1ko, za je,g-0 pr'z1ewi·ni·en;1a 
- za.czął Chodiźa Nasrndi1n gilosem drżą­
cym ze wściekłości. - · O ty, nęoz,ne 
sikrzyiowa.nie paj.ąka z hieną. O ty, któ­
ry„. -'-

Ale w tef eh.wili przerwał, g·dyi z,a1u-wa 
iył lud-zi si-ed.ząieych ni•eda•leiko, w cieniu 
naW!pół wzwa.J.01ne·go pł-ofa. 

Przeklefrs•tw·a zaima•riły na u.s.ta·ch Cho­
dży Na-sre-dina. 
Ro„u1mfał. ż'e czł·o·wi~k. który wab.ee 

i,1rnycb z.na•lazł si~ w sytu·acji ta1k k<~·m i cz 
u-eij i nie bo.norowej, po·w i111ieą1 śmiać się z 

291 mi1liionów zł, Wyp.o-sażonych zo1S>tanie 40 t;1ępmone taksze lekairrom pryw·a:tnym. · 

15 [ ną twiarzą. - V.:yi.a:ś~i:j mi, oo się tiu st.a­
ło? Dlaicze~ nit> w.1odzę we·sioły1ch tiwa­
rzy, nie słyszę śmi.ecihu i dfa1czego kobie­
Y pł.aiczą? Co mb icie buitaj na d1rodiz.e w 
)iekoci·e i kurziu, czy ni-e leiPfo.j sie·dzieć 

w domiu, w chło·dza·e? 
- W domu jelS!f d1olbrz.e si-ęidz:ieć . temu, 

kto ma dom - smutno 'J)O•Wi-edział · sfa­
rne.c. - A·ch, przeieiho.dniu nie pytaj. Ni·e­

·szc·zęśde na'S,ze j.est wiietki·e, a p.omóc 
sie,bi.e glośinie.j •.iiż inin'i. Miriu -gnął więc do n.aim i tia!k nie mo1ż·esz ... Je.sforo sitary, Sil:a 
· d h · · h · by, o to proiszę bo1ga. aiby i1aik najs.zyib-sre· zący•c i usimJoec rlął się, pok::iz:uJąc 

odraz·u wsizystkie zę1by. cie1j zes'łał mi śmi·erć! 
- ·Ehe! - Powi~dzfaił gł1o·śno i wesoło. - Po co wypowiadasz ta1k gorzkle sfo 

- Ale do·sikonaqe fruwa'lem! He razy prze wa? - z wynutem p·owie·dział Chodlża 
w~ócilem suę-~ te.g-o sam nie z:dążyłem po- Na1sredi1n. - Czł.owiek niigidy nie p•owi­
liczyć. Ach ty łob1uz:ie! - mów1ł d1oi\x·o- ni-en o ·tym myśleć. Nie zwa,ż:aj na to, że 
d1usz.nie pok.lepując -0.st.a, jed.noc.ześiniie cziwł wyglątl.aim }ak c·zfowfok ubogi i P•owiedz 
j.ak go s•wędziły ręce, aiby g0 d1Q1brze zbi 1ć mi o swoim z:mairtwi·en~u. BY1C mO'że, źe 
rzeimieniem. - Ach. ty łobuzie! J.es.t ]u1ż będę mógł o0oś dfa ciebie zrobić! 
ta.ki. wys1tar·czy że s.l ę z:a1gaipj1sz, a on j1u:ż - 01Powiadanie moje b~1d1z.ie króiftkLe. 
coś spłafa ! Dopiero przed g'odzi.ną przesz,e-dł naszą u 
Chod1ża Na.sredi1n zaiŚ1mia·ł s•ię we.soły1m liq lichwiarz Diafar w asyście dwóch 

śmie•cheim. a~e ze z.dziwieniem za•uwaiżylł, S1trażni1ków emira. A j1a ie•sitem cUu,ż.ni­
Ż·e nikt mu nie wtóruiie. Wsizyscy si.edzi·e- kiem lichwiarza Dżafara i ju~ro ra.no ko-ń 
li nadaR z opwsz.czoi1Ytni głowa1111i i mro- czy s:j .ę termin płiatnoś-ci mego <lłwgu. l 
cz.nyimi twarza1111i, a ko1bi.e.ty z dz·ieómi I oto je-stem wyg;na.ny z me•go d>OłJ'Illll, w 
na rĘ1kach ci.eh{) płakały. którym mioeszikałem Przez cafo. żyde i 

- Cqiś tu nie jesit w p·orz.ądlkiu! - P·O· nie mam wiięoej rodzimy, ani ką:ta. gidz.ie 
myś·lał Ch.01d1ża 1 Nasredin i pod·sze.dl: bqi- bym .mhgił J)ołożyć głowę... A cały mój 
zeiJ. ' majątetk :- d'Oim. ogród, byd'ło i wszy.sitiko 
~ Po·sluchad sza,nowny sita ricze - zwró to zostanie j:utr-0 siprze·da.ne prze•z Dfaifa­

ciq s i ę do siwobroide•go starca z umęczo- ra. 

(D c. n.) 

Łzy ukaza!ły się w oczaioh st.a.rea. a głos 
i·e•go d•riżał. 
. - Czy ·dirnżo je.steś mu winfon? _: z.a­
pyfał Clmd!Ża Na!Sr·ed1im. 

- B.a:r•dw <l:uż.o, .Prze0ho•d1ni1ul Jesite:m 
mu winien dwie!Ści·e IP1i!ę~d1zies.ią1t tang-ów! 

- Dwie·śd·e pi,ę6d!21i1e1siwt tangów ! -
bzyknął" Cho·ctża Na1sir·e-d'i.n, - I czfowie~( 
tyczy soibi-e śmierci 1JlTz·eiz 5a•ldeś g'ht11pie 
dwieśde pięć-cl·z:iesiąrt tamgów! N01, no, 
s tój S'.P·okofoie, - <llodał, zwraicaJą-c się do 
osła i za.czął rozwiązywać •to·rbę 1PIQd1-tóż­
n ą. - Oto ma1S1z szanoiwny S!tarcze dwie­
śc ie pt~~·dz.iesitt tangó\VI, odid:a.1 je tettn1t1 
l:iiahwi1a rzowt, POIVellll wygoń gio k'°ll).nfa,. 
kienu z domu i zaiżywa,j ··dini swojie w S!PD­
k1oju i diol9tabku" ! 

Na ·dźwięk srelbra wsizyscy -0iiywiJ•i si.ę, 
a s.ta.rzec nie mógł wY1P'o•włedz1i-eć S1ł-01Wa, 
.i. ty1hko sip1ojrzieniem O'C'.nU, w kitóryidh bły­
sz1czały ł'zy, dzięfoował Olwdiży. Nasred:i­
nowi. 

- W i•dzisz, nie c.hciałe·ś oipowieid·zreć o 
swoim nieis~c zęśd1u - mówi!ł Chodża Na 
STedi.n odlkzaJ.iąc osfatnia, monetę ii· myśfat 
przy tym: „Nk nie sz:Jmd'zi, izamiaIS·t <>'Ś­
miu matisitrów wy;na,i1mę tyi1iko siedimi1u i 
to starczy ·di!a ml)!iie". 

Nagle kobi·eita, która s·~e1d:ziiaił.a ob-ok star 
ca rz.u.cita się ·do nóg Chodży Nasrndina i 
wyciąg•nęła do ni-e.11:0 z .Dła1czeim SfWlol 
dzi eiclro. 

m. c. n.; 
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Wyścig pracy między wymienionymi trwa nadal wewnętrzny wyścig. Współ­
w tytule zakładami, zakończył się. Nie-f zawodniczą ze sobą poszczególni robot­
mniej tak w jednym jak i w drugim nicy i poszczególne oddziały. Właśnie 

Antonina Grunert Zofia Mączyńska 

Walk'= o-mleko dla miast 
obydwie fabryki zakończyły drugi etap. 
Sądy współzawodnictwa składi:i.jące się 
z robotników, majstrów, przedstawicieli 
Rady Zakładowej i dyrekcji, zabrały 
się do pracy, by sumiennie i bezstron­
nie ocenić wysiłki współzawodników, 
wytypować zwycięzców i sprawiedliwie 
rozdać nagrody. 

PZPW Nr 27 prowadzi Zwiqzek Samopomocy Chłopskiej Lista odznaczonych obejmuje 9 osób, 
dajność krów chlopskich, objętych t4 akcją. zapisu do ksiąg rodowodowych trwa, ale JUZ tkaczy, przędzalników i cerowaczki. Trzy lala temu okupant zostawił nam zu· 

pełnie zdewastowaną gospodarkę - a ilość 
bydła na terenie wojew. łódzkiego wynosiła 
około 60 procent stanu przedwojennego. Zdoi· 
ność produkcyjna tego zmniejszonego bydło­
stanu, w konsekwencji słabego żywienia, fa· 
talnej pielęgnacji - była minima·lna. Wysitar· 
czy przypomnieć, ·że w ciągu 1945 roku każde 
zwiększone w dostawach mleczarmanycb 1000 
litrów mleka kosztowało wiele wysiłków. Mle­
C?.arnie i zlewnie były częściowo lub całkowi­
cie zdewastowane. Ewidencja krów, buhajów 
i przychowku - w ogóle nie istniała, a rasy 
bydła były pomieszane nieodpowiednio w tere­
nie, co wywołane zostało ruche.m ew.1kuacyj­
nym Niemców i ich złośliwą polityką gospo· 
dairczą. 

Związek Samopomocy Ch!ops'kiej 3uz 
w pierwszych miesiącach 1945 roku przystąpił 
do plano·wej akcji, której celem -miało być 

podniesienie bydłostanu i produkcjj mleka. 
Została zaprowadzona ewidencja krów, a co­
rocznie przeprowadzane dwukrotne' przeglądy 
rozpłodników dały możność ustalenia ist.ot­
nych potrzeb terenu w tym zakresie. 

Lepsze krowy, o wyższej wydajności mlecz· 
nej, zostały objęte specjalną opieką w. ramach 
tzw. Kół Kontroli Obór, oraz poddane celowe· 
mu doborowi. Z roku na rok, rozs-zenała się 
sieć punktów kopulacyjnych, konkurEów wy­
chowu, pokazów żywienia, pokazów pielęgna· 
cji, pokazów budynkowych. propaga,dowych 
poletek pastewnych, pokazów suszenia siana 
itp. Brakło jednak z początku wy.szkolonych 
facllowców. Trudność ta została usunięta we 
własnym zakresi·e - przez cały szereg kursów 
s7.ko·leniowych, praeprowackonych w Ośrodku 
Szkoleniowym Zw. Sam. Chi. w Woli Błędo­
wej (koło Strykowa). Wre&zcie w 1947 roku 
7.,w. Sam. Chłopskiej zorganizował Zneszenie 
Hodowców Bydla, klóre ma skupiać w przy· 
szłości najleps-zy<'ll hodowców-chło.pów, a któ­
re w swo.im planie pracy. poza mnóstwem tech· 
nicznych, bez.pośrednich poczynań hodowla· 
nych, ma specjalnie reprezentować potrzeby 
ws.i na odcinku produkcji mleka. 

Hasłem, które było i jest na przyszłość po~· 
stawowym w pracach Związku Samopomocy 
Chłopskiej w tym zakresie - jest więcej do· 
brych i zdrowych krów i ja• n;>jwyższ.a pro· 
rlukcja zdrowego, pełnowartościowego mleka. 
·•dolnego do konsumpcji w stanie świeżym. 

Czy Zw. Sa.m. Chłopskiej chociaż w części 
11dało się na terenie woj. lódzkiego cel ~iąg­
nąć - ~lustrują cyfry. J tak w 1946 r. ogólna 

w ostatnim r()ku wynosiła ~910 litrów ~~eka teraz Zw'.ązek może s'.ę pochwalić zapisem ~k: Do współzawodnictwa stanęły obsłu­
przy 3.42 proc. tłuszczu; nalezy uzmysłowić 60- I.OOO na1Iepszych krow, które w prz;yszłosc1 gi 10 samoprząśnic 23 tkaczy jednowar 
bi~, że pr~iętna ~yda}ność. ~Ieczna ogółu staną się funda~entem budo~anej niemal od sztatowych, 3 dwu'wa.rsztatowyćh i 30 
krow wynosi zaledwie 1200 htrow mleka na pod.staw hodowli rodowodo-we1 bydła. cerowaczek. Pierwsze miejsca zajęli: 
jeden rok. Wreszcie w pr~ującym dopiero od Związek Samopomocy Chłopskiej ożywiony Przędzalnia: Krzysztofik Władysław 
połowy sierpnia 1947 rok Z. rzeszeniu Ho· \jest niezłomną nadzieją, że zdoła przyczynić s.ię 1 I-sza nagroda (191 5 proc ) . 8'"'eferkie­
dowli Bydła zostaly ZfZe6ZOlle wszystkie ośrod- wkładem swojej pracy do osiągnięcia celu, w·c,,, Le n II-g nag' d . c' 18B proc). 
ki kultury rolnej oraz 422 gospodarS<twa chłop- którym jest zapewnienie dziecku polskiego ro- i "". o J • • a :c a ' 
skie o dobrym stanie hodowli bydła. Akcja botnika dostatecznej Ilości mleka. (-1 Dębiec lYiaciel, III-cia nagro~a l1ę6,6 

proc); Tkalnia: ICabala A.nton·i, na Jed-

Półtora miliarda złotych kredytu 
• na w1osennq 

Ministerstwo· Skarbu uruchomiło na 
wiosenną akcJę siewną, stosownie <lo 
uchwały Komitetu Ekonomicznego Ra­
dy Ministrów z dnia 31 grudnia 1947 r. 
na wniosek Ministerstwa Rolnictwa i 
R. R. kredyty krótkoterminowe wekslo­
we w Państwowym Banku Rolnym na 
łączną sumę 1.520.600.000 zł. Kredy~ 
powyższe przeznaczone są dla: indywi­
dualnych gospodarstw rolnych na Zie· 
miach Odzyskanych, dla Państwowy 
Zakładów Hodowli Roślin, Państwo­
wych Zakładów Chowu Koni, na zakup 
materiałów siewnych i nawozów sztncz 
nych oraz dla Zakładów Doświadcza!-

akcję siewnq 
nych Państw. Inst. Naukowego Gosp. 
Wiejskiego w Puławach, Zarządu Pań­
stwowych Nieruchomości Ziemskich i 
wyższych zakładów naukowych, na za­
kup nawozów sztucznych. 

Kredyty powyższe rozprowadza Pań­
stwowy Bank Rolny na podstawie do­
starczonych mu rozdzielników. W 
dniach najbliższych ustalony będzie roz 
dzielnik terenowy oraz inne warunki 
rozprowadzenia kredytów, dla indywidu 
alnych gospodarstw rolnych. Kredyty 
te w wysokości 431 miln. zł. przezna­
czone są. na zakup nawozów sztucznych 
i materiał~' siewnych. 

----··----

Będzie dość żarówek 
Maszyny do wyrobu żarówek przybywają z zagranicy 
W styczniu br. nadeszły do warszaw-1 Gdyni najbliższym statkiem z Rotter­

shej fabryki żarówek L 3" kanadyj- damu. 
~· do ·ąp" kcji żarówek Obecnie już na składzie Centralnego 

s ie maszyI~Y ~r u . . · 1 Zarz. Przclm. Elektrotechnicznego znaj-
Dostawa pierwszeJ ~artu ma~zyn ?0 duje się transport wysoko gatunkowej 
prodnkcji żarówek awizowana Jest row przędzy ba·wełnianej egipskif>j, przezna­
nież przez holenderską firmę N. V. Phi- czonej do izolowania drutów. Zapas ten 
lips w Einhoven. Dalsze transporty ho- przyczyni się do podniesienia produk­
lenderskich maszyn wysłane będą. do cji drutów elektrotechnicznych. 

nym krośnie 156,5 proc. I-sza nagroda, 
Fajfer Marian, na dwóch krosnach -
142proc.11 nagr. i Andrzejewski Franci 
szek na jednym krośnie 151,5 proc. -
ID-cia nagroda. Cerowaczki: Biernacka 
Wladyslawa (299,5 proc.) - I-sza na­
groda, Ghwist Stanislawa (282 proc.) 
II-ga nagroda i Zygmunt Aniela (270 
proc.) - III-cia nagroda. 

W trzecim etapie współzawodnictwa 
pracy wezmą udział prządki, tkacze i 
snowacze. 

PZPW Nr 28 
Tkacze na dwóch krosnach, według 

kolejności przyznanych nagród: Sadlik 
Henryk, który już poraz drugi zdobył 
pierwsze miejsce,- 180 proc.; Woiclti 
Stanisław - 166 proc i Cyngler A~to­
ni - 153 proc. Tkacze na pojedynczych 
krosnach Grunert Antonina - 181,7 
procent; l(alinowski Jerzy - 166,7 
procent oraz Skoczylas Kazimierz -
160 procent. 

Snowacze: Opaliński Czesław - 9341,5 
proc. Werner Mieczyslaw - 228,4 proc 
Musielak Andrzej ~ 224,5 proc. 

ilość krów wynosiła 269.768 szt11k. a w 1947 r. · d TUR 
_ 295.783 sztuki. co wskazuje r.a 8.8 proc. I Nowy zarzą -11 

Cerowaczki: Bernaciak Maria - 227 
proc. i Stachecka Zofia - 237 proc. 
W poprzednim etapie zdobyły trzecie 
nagrody, a w tym pierwsze. Baryś Sta­
nisława - 223 proc. i Wypych 07ctawia 
- 223 proc., zdobyły drugie nagrody, 
oraz Kolbus Waclawa - 210,9 i Dy­
mowslca Zofia - 210,9 trzecie nag-rody. 

lllllllllllllllllillllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllll!lllllllllllllllllllll wzrostu pogłowia krów. , . . . 
Koła Kontroli Obór obejmowały w 1947 r. Na odb: tym Walnym 7 "amu To-1 w1e?zk1 (S. O.), sekretarz. - tow. śla-

2.746 najlepszych krów, a niejedna wydajność l warzystwa Un:wersyt-etu Rubotniczego rzynsk~ (PPS), czło~kowie - tow. 
mleczna b~ł~ wprost .imponująca: rekordzi.tkn został wybrany nowy Zarząd tom~szow t.~w .. P10trows.ka, .Stanczyk (P!?S), Ku­
w chlopsh1e1 hodowli dala w rok~ 1946-47. - skiej organizacji TUR w następu]ącym hnsk1, Legowicz i Osuchowsln (PPR). 
; 695 litrów mleka za 305 dni do/u (przecięt kl. d . d · N" d' 
"e dziennie 18,5 litra). Przeciętna roczna wy- s a :i11e: przewo n1czą.cy - mec. ie z -

Złóż ofiarę 
na Pomoc Zimową 

Wydawca: Woj. f{omitet PPR w Lodzi. · ~'> mitet Re~~kryjnv. Red. i Aclm. Łódź, t'i.1lr l<ow!'l<:i Rn. Telefo!'": R0 clnktor N nez. 216-14. Sekretariat 254-21. Red norna 172-31. 
Dzial odosZf'l1 ·Piotrkowska 55, tel 111-50.Konto PKO.VIl-1505. Zakł, Graf. RSW „Prasa''. Admini acja nie przyjmuje odpowiei'.lzialności za termin0wy druk ogłosze6. 
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Z żqcia Par tii 
UW AGA AKTYWISCI GORNEJ·LEWEJ 
Dziś o go<&. 16-tej w lokalu wł.a11.11ym przy 

ul. Sienkiewima 102 odbęd.1Jie !tię odpN:wa se 
kłetarzy kół 1 ich zast~pców, oraz kłerowni· 
ków personalnych - ~ronków PPR fabryk 
i instytucji, 

ZEBRANIE KOŁA LEKTOROW 

Wydmał Propagandy Komitetu Łótfakfago 
zowiadamia, że dziś 0 godz .. 17-tej w stołów· 
c~ KŁ pn:y ul. Sienkiewicza 49a odbędzie -.ię 
ko-lejne zebr.anie Kola Lektorów. 

Referat n. t. „No·we momenty w sytuacji 
międ.zyna.rodowej" wygłosi tow. red, U:1Aań· 
ski. Obecność wszystkich czl-0nków oh<>wią.z­
kowa. 

PLENARNE ZEBRANIE KOMITETU 
DZIELNICOWEGO STAROi~U.EJSKIEJ 

DŹ!ś o godz, 17-tej w lok<!!lu własnym puy 
ul. Nowomiejskiej 6 o-0.hr.tlzie 1"ię plenarne po· 
siedzenie komite1u dz:ie-lnicowego Staromiej· 
skiej. Obecnuść obowią.z.kowa. 

UW AGA, PRELEGENCI GORNEJ· PRA WEJ 

\Ve wto-rek 10, 2. 0 godz. 16,30 w lokalu 
własnym ·przy ul, Czerwonej 3 Gdbęd.zie ~lę 
zebranie prel1!9entów Górnej-Prawej, 

GL.OS 

Ze sportu Olimpiada w St. Moritz za k o ńczona I mm Szwaicarzy dopiero tera z p rzejrzel.i na oczy 
Gesaodirze ,rzyzna · 1, że organizacia lgrzvsk Zime wych zawiodła 

s·t. MORITZ (Tel. własny). - K1edv Szwaj- względem organizacyjny,m jest w najlepszym I taity z .:iiism szwaj~arskich. „Neue Zuerich.et 
ca:rzy dowiedzieli się, że norwescy 1 szwedzcy porządku trwali Szwąjca!"Zy przez 7 dni. Od Ze1tu~g Nr 251 ~1511.e:. ""'.' całym St.1':1-ontz 
d;z;iennikarze nad.eslali do swol-ch pism niezbyt czwartku wpełnie nie.spod1.1iewanie cd.ła prasa panu1e bałagan. Nikt .me wie gdzie c.o się od· 
pochlebne sprawózdanią i korespondencje szwajoar·ska zaczęła ostrą kampanię przeciw bywa. Brak tablic onentacy1nycl1, ktore wska· 
z V ZLmowych Igrzysk Oiimp1j.;;k1ch poczuli organizatomm Igrzysk. zywałyby; że. tam i tam jest np_. hotel .,Souvret· 
si.ę o:brażeni i da·li ostrą odprawę w swojej Szwajcarzy spdslril:egli wireszc1e, że impxe~a te", na którego lodowisku odbywa się mecz 
pr3:sie „ni·eQJOWażnym kirytykom", a Szwajca!f· cała jel'it bardzo sk•romna i potrraktowana zo· hokejowy a obok szereg imprez narcwrskich. 
ski Komitet OlimpijSki zażądał naw€t. od kie- stała jako przedsiębiors·~wo handlowe, że w;;zę- Nikt z gości nie może się dowiedzieć od śro· 
rowni·otwa s.portu skandynaw-skicgo spro6to- dz.ie i>anuje ,wielki bałagan i cafość jest nie- dy, gdzie i kiedy odbywają się poszczególne 
wal\ia i przeprosizenia. v<laną ..imprezą. lwnkurencje. W związku z odwilżą cały pro· 

W zsklamaniu, że wiszy.s·lko w St. Moritz pod Aby nie być gołosłownym przytoczymy cy- gram Igrzysk zasiał całkowicie zmieniony." 

Kanada Zwy[ I. aze a w ho ke1·u me c:;~':\~k·~~~~~~oajic~r::ą~t~t;~r~\d~~z 
. "l ~~:i~ ~~~ł~pd;;:~dz~ć cs;~t~~ni~~:Js!'~:~ 

Po lska n c .... s:ódmvm m. e1·scu nie za·i~sta.lowan~ żadnych meg~fonów._Z:ipom-
~ n:ano, ze Jak naJ&Zy"'bsze podame wymkow do 

ST. MORITZ. (obsł. wł.) W niedzielę, 2. Czechosłowacja 
w ostatnim dmu Olim.pij.ski.eh Igrzysk Zimo- 3. Szwa.jcar•ia 
wycli roa:egra!Jo w -raµiach hokei-owego turr:!e- 4. USA 
ju nasitępujące Slpo.tkania: 5. Szwecj-? 

Anglia - Włoohy 14:7 (6:2, 5:3, 3:2) 6. Ang}ia 
Czechosłowacja - USA 4:3 (3:1, 1:2, 0:0) 7. Polska 
Kanada - Szwajcaria 3:0 (1 :O t ·O 1 :O) 8. Au-stri~ 
Szwecja - Pols!ka 13:2 (5:1, 4:1, 4:0). B;-.im- 9 W: 1chy 

wi.ado.mości publi-cznej jest tak samo warine, 
jak p•rzepmwadrrenie samyoh konkurencji i le· 
ży w równej mierae w in•te.res+e organiza•tQ­
rów." 

Tak pisze już dzi.s•iaj pria:sa srz.wiajcarsika. 
P.:id wi-elom.a jeszca:e innymi względami 

Ig,zyiSka w St. Mori.tz zawiodły również ocze­
kiwania światd sportowego. 

UWAGA, SEKRETARZE KOL 
STAROMIEJSKIEJ 

ki dla Polaków z:lobyli:
0 

Maq::hew::7,vk i Palus K:.:ad 1 zdobyła tytuł mi-strza olimrr'..\·5!k~e-
, l}o jednaj. " w h~' ,,, . ni~;-~ · ·1 „ ,_„.· 

We wto1·ek 10. 2. o godz, 17-tej•w lokalu Ogólna kla.syflkc-:„cj a ho'.ze10weg" tt1m!{j1.1 "J. . ·:·"-JJ•, --_.ą,- rowi~ą 1."s~ pun""()W Med,ale olimpi.tskie 
~łasnym puy ul. N~wcmiejskiej 6 ~będlle olimpijsk;ego przedstawia się naio;•ępująrn: I t. C;-':·~i«.>~w-.c.-;'"' J.:'.'.'~'N}L5za;ąc ;ą Je-dnck &to- ~ 
111ę odprawa wszystkich sakretarzy kół Sta- 1. ,Kanada , ;:;un ·.11'/m • .& mt'Ol~. ! 
romi.ejskiej: Sp.rawy bardzo waine -- "b~- i 
llOŚĆ obow'ązJrnwa. St. Moritz '1 

ZEBRANIA KOŁ PPR 

W dniu dzhiejszym odbędą się zebrania 
kół PPR w następujących fabrykach i insty­
tucjach: 

RUDA PABIANICKA 

O godz, 13-tej l>rZ.ędzalnia PZPB w Rudzie 
Pabianickiej .- zmiana I. 

WIDZEW 

O godz. 16-tej Chłodnia, o.d1uawa prelegen· 
tów PZPB Nr 16. 

WIMA - PZPB Ne 5, 

O godz, 14-tej NEutrali•xacja Wód. O godz. 
16-lej tkalnia - zm!ana dzienna. O godz. 15.:JO 
pracownicy kuchni. 

GO RNA 

O godz, 16-lej skłsdnica Nt 5, 

GORNA·PRAWA 

O godz, Hi,30 PZPW ~f 5 kolo t, 
O godz. 13,30 f!rnlnia J~dwabnicza Nr 4. 
O godz. 15,30 f. „Werm". O 9oił7. 14-t~j 
Rzeźnia Miejska, 

FABRYCZNA - PZPB Nr t 
O uodz. 13,30 Nowa Tka-Inia koła 8, 9, 1!1. 

O go<h. 15-tej - wykończalnia - koła 1, 2, 
3. O gotlz, l.6-tej koła wyk<>ń~zalni N~ ~ 

śRODMIESCIE 
O godz. Hi-tej C, T. - Składnica Dziew, 

Pończ. Nr 1, Zjedn. Pr.i:em. Maszyn Rolniczych 
'O godz, 15.15 Dyr. \VidGwisk Roza:ywkowych. 

„ 
· Am.erykanm Butcon 

:1gurowej na lodzie. 

Bombard.ieriy z Wybrzeża 
\ 

I . liczą na zwyci.e.stwo z ŁKS-em 

O godz. 17-tej Powsz, Zakł. Ubezp. Wzajem .. 
O godz. 12-tej rest~.uracia „Tivoli" I > 

GDAŃSK. W nied:7iełę, 15 
lutego rb. we Wrze6'ZCZU ro· 
zegrane zostanie s;porbkanie 
bo1k:serskis o drużynowe mi­
strzOiSltwo Polski mi~dzy KS 
Millicyjny z Gdyni i ŁKS -em. 
ósemka Makyjnego znaj· 
duje się na s!)ecja•lnym obo­
zie treningowym.„ Zawodni· 
cy trenują staJranme i są 
w doskona1łej kondycji. 
Skł.ad MKS-u wyiglądać bę· 
dzie na•sotępująco (w ko•lej· 
ności wag): 

Gda1'lsz.cza11ie, oceniając swoj.e szans•e, są 

zdani·a, że Sowiński wJnien zremis.owa.ć z Ka­
m.ińskim. Gignal, który na ostatnich mistrza· 
r.twach juniorów wypadł bardzo dobrze, może 
w spobkaniu ze Stasiakiem z.robić ni€spodzian· 
kę. W piórkowej i lekkiej oceniają, że punk· 
ty zdobędzie drnżyna MKS-u. , W . ppłsredniej 
IwańskJ z Olejnikiem pow·inien 7,rentisować. 

W średniej Szymankiewicz w walce z PisM· 
skfun prawdopodobnie przegra, · lecz to talk.że 

'zależy od sysitemu, jaki _przyjmie i.„ czy Pi· 
,,arski wytrzyma ' tr.zeoią rundę. Me.ch.'1i!'l6kd 
z Żylisem, Móry je<;t prymity'Wlly, mme wy­
grać !ut z.remisować W cięi;kiej Lick nie ma 
mm~ w wak.e z Niewadziłem. 

ST ARO MIEJSKA 
O godz. 14-tej 9 kom M,0., przędzalnia -

zmiana druga ; odoadkowa,< PZPB Nr 2. 
o g<>dz. 18-tej Spóklzielnia garb. skór., PSS -
kofo 5. O godz. 16-tcj J>SS - !i!l-l<f) 2, f , „Ka· 
szub", egz. komitetu fabrycznego PZPB Nr 8, 
O godz, 15,30 wydział otJi>lny Ur.zędu W oje­
wódzkiego, 

BAL UTY 
O godz. HHei CSS f, ,,Gentleman", O go­

dzmie 18-tej lwfo terenowe „Julianów". 
••••••••••a•a~aaRa•••• ••• •••a • 

Program n~ ponietlziałek 9 lutego 1948 r. , 

12,03 Wiadom. połudn. 12,08 Przeg(ąd pra · 
sy stoł. 12,15 Muzvka 12.30 Koncert rozryw­
kowy. 13,15 Przerwa. 15.00 (Ł) Utwory forte· 
pianowe. 15,20 (Ł) „Z dzierlziny ta diotechm­
ki". 15,30 Wiadomości lokalne. 15,35 (f.j Raz· 
maitości 16,00 Dziennik . 16,12 Przegl. gospo.d. 
16,35 Ąud. dla izieci. 16,45 ,.W walce o zdro­
wie", 16.50 Aud, dld szachistów, 16,55 · Aud. 
dla młodzieżv. 17.15 „Melodie operetkowe''· I 
18,00 RUL „Materii nie można dzielić bez koń . 
ca" - wykład prof. dr. W. Wernera. 18,15 
Muzyk a rozrywk·iwa. 18,45 (Łl ,Ze1azn.a kur· · 
tyna·". 19,00 „Z zagadnień świata pracy". 19,10 
„Z zagadnień wiejskich' 19.30 Muzyka ta­
neczna. 20,00 Dziennik. 20,50 Pog. sport. 21,00 
Audycja Polskiego Tow. Muzyki Współczes· 

nej 21.35 Muzyka. 21,45 Audycja Biura Stu­
diów, 22,00 Audycja rozrywkowa 22,45 IŁ) l 
Koncert życzeń (cz. I). 22,5ll ff,] Omów. orogr. 
lok na jutro 23,00 Ostatnie w:adomości. 23.20 
(Ł) Koncert życzeń (cz. Il). 23,55 Wiadom z 
ostal, chwili. U,00 Zakończenie audycji i 
Hymr 

mank_iewic2. 

Sowińsik.i,~ Gignal Antkie· 
wi-cz, Skier.ka, Jw..:iński, Szy­

MechliMki. Lick. 

Ho.nu iuż ndstrza hl. B 

-,, V.lcto.ria'.' - Filmowiec 11:3 
W <>obo.tę odbył się ostatni mecz bc-kserski 

n drużynowe rnistrz.ostwo w klaS'ie B pomiędzy 
lespołami „Vectorii" 1 Filmow-ca. Zwyoięstwo 
w stosunku 11 :3 uzys:ka1la drużyna „Victo·rif', 
która definitywni·e zdobyła tyitul inistrza kłasy 
B or.aa. awans do klasy A. 

W rama"ch tego moczu nle odbyła się waJ!ka 
w wadze koguciej, wobec br~u iaJwodndików 
orarz w w. cfężkiej, wobec braku przeciwnika 
dla Uro:ędowicza. Charaik:teryi&tyczne że na 6 

Liqa ' lfo§zuhoUJa 

rozegranycb walk, ;;. zaikońozyło '!)1ę zwycię· 

;;twami przez k. o Według kolejności wag 
(oprócz koguciej) zawodnicy „Victor.ii"· wypa· 
dli na.stępująca: Anielak i PaJiwoda ?:Wyoięży· 
li prz.ez k. o. w drugiej n.indzie, St.efadli·ak już 
w pierws.zym s•ta•rciu, Ratyńs:k.i walczył na re· 
miJS, Gnacikowski p!"Zegrał pr;ietL k. o. w dru· 
glej rundzie, Kubasiewi~ wygrał przez k. o, 
w pierwszym starciu. T Wraśrlcie Umędowicz 
zdobył 2 punkty waiLkowerem. 

. . 

TUR" zwycięża WISt:Ę .57:38 
f.obyit Wisły k.xakow· 
skiej „ w Łodz.i przy-

, • niósł jej w sumie dwie 
porażki: {l'rzegrała ona 
bowiem .zarówno z 
YMCA, iak 1 / TUR. 
Go&ie zje-c-hali do 
naseego m1a5ta bell 
swych najlepszych 2 
zawodników: Arleta 
i dra Stok.a. I tym na­
leży sobie . tłumaczyć 
'ak stosunkowo duże 
por-ażki. 

- Na zawodaoh sabot: 
nich, gdy grała YM­
CA, eala była wypeł· 
11.ionil pulbliozności ą do 

ostatniego miejsca. W ::iiecizielę .., ~a.wodadl 
z TUR-em ;;aJa świ·eciła µustJkami. Nieliczni 
zwolennicy byli . w pełni wynagrodzeni . Zy· 
wiołowe tempo toczyło się prawoie przez c-aiły 
okres trW'ania z~wod-Ow Łodzianie graJi am· 
biłnie. finiszu.iąc brawurowo, toteż zwyciężyli 
w stosunku 57:38 (33:28) i oddaolili tym samym 
widmo spadku z ligi. 

Archacki n•e stanął na ri ngu 
Wczoraj w Pozminiu miała s•ię odbyć wal.­

K·a Archacki - Klimeckd, która tyJe zamiesza· 
nia sprawiła w toczących się rozgrywkach 9 
mistrzostwo drużynowe Polski. Jak było do 
.przewidzenia Archa~ ll!ie staiwj•ł się w ringu 
·i w myśl regułaminu PZB zwy<Jię$bwo odniósł 

w, o, K1Hmeoki 

złotych srebrn, brą.zowi. 

Sz'Wec1a 4 3 3 
No·rwe.gca 4 2 3 
Sz,v.ajtdfl a 3 4 3 
USA 3 3 2 
Aus1trioa 1 3 4 
Fin land: a 1 3 2 
Francja 2 1 2 
Kanada 3 1 
Be·lgia 1 
Ang.Jia 2 
Włochv 
Czechosł. 2 
Węgry 1 

01tatnie w i ado.no.icl ..................... __ ........ __ ....... _______ ____ 
USA wyeliminowane 

z turq;eiu olimt1iiskie10 
ST. MORITZ (Obsł. wł.) - Po zakończenfa 

.turnieju hokejowego po;;tanowiono w ogólnej 
kilasy,fike.cji pominąć drużynę USA, wobec cze 
go re,pirezentacjd Polski znalazła i;ię o~ratecz· 
nie na 6 miejscu. 

14 bramek 
W Pabianicach lKS 
zwycięża PTC 8:6 
W dniu wcwra)s.zym w 

• PabianicaclJ. rozegrany w­
stał mecz ipiłk.all"5ilci. po­
międtzy miejscową druży­
ną PTC, a ligowym ze· 
6iPOłem ŁKS-u, Mecz za-
.Kończył się ?;Wycięstwe.m 

"'- łodzian 8:6 (5:4). 
;.,.."' Bra!lllki dła ŁKS-u strzt'· 

iii lili: Janeczek 4, Bairan 2, 
· Hogendo·rf i Patkolo po 

jednej. 

Zryw na czele 
w koszykówce 

W da.Iszym ciągu 

zawodów koszyików· 
kii o mlsbrwstwo kil. 
A rozegirano spotka· 
mia w sOlbo tę i nie­
dzj.e!ę. W konkuren· 
cji żeńsikiej prowa­
dzi Zryw, natomias1t 
w konkl\llrencji mę_· 
61kiej o tyl'llle mi· 
st:rza zadecyduje 
mecz rozegvany po· 
między ŁKS-em i 
HKS-em, Zawody te 
wyznaczono na śro· 
dę dnia 11 bm. na 
godz, 20.30. 

Techniczne wyni001 ostatnio odbytyoh za.· 
wo.dów przedsta•wiają się nas-tępująoo: 

Konkurencje żeńskie: TUR - Zjednoczone 
27:8 (11 :5), Zryw - ŁKS 38:3 (23:0). 

Konkurencje męskie: AZS - YMCA H 30:28 
(20:14), ~MCA II - Zje-dnoOZQne 36:27 (21:18) . 

Walne zebranie „lkape11 

. Z114'z-ąd R.KS „Ik-ape" zawiadamia wszysit­
k1ch c.złonków klubu, że dnia 27 lu.tego 1948 r, 
w Biurze ~łownym (sala 011kiestry) przy ulky 
OgrndOW€J 17, o godz, 17-tej w pierwszym, 
godz. 18-tej w dmgim terminie odbędzie się 
w~ne zebranie, z następującym po.rządikiem 
dziennym: . . 

1. Zagajenie 
2. Wybór przewodnica:ącego i prezydium 
3. Sprawozdanie Za-rządu, kierowników 
4. Dyskusja nad sprawozdaniami 
5. Udzielenie aJbsolutorium ustępu_jąoemt. 

Za:mądowJ 
6, Wyibór Zarządu 
1. Wolne wnioi<kJ. 
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